Cienie Cienie Cienie

zainspirowany alegorią Platońskiej jaskini z książki Rudy Rucker’a – Fourth Dimension
[R2]

Dla R2 cieniem byłby odcinek : 
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łatwo wyznaczyć położenie jak i potem rozmiary

układając dwa równania prostych y=ax+b

[R3]

Dla R3 cieniem byłby już wielobok:
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Obliczamy 4 układy równania (dla każdego punktu cienia ci, i=1,2,3,4)

Przykład:

Obliczmy punkt c1 :

S=(sx, sy, sz) i S’=(sx, sy, 0)  1=(ax, ay, az) 1’=(ax, ay, 0)

wektory: 
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i równania parametryczne prostych:
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wyliczamy parametr t i mamy punkt przecięcia c1=(x, y, z).
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[Rn]

Dla Rn cieniem byłby... no właśnie  

idąc analogicznie :

- mamy n współrzędnych

- układów równań, z których obliczamy położenia „wierzchołki” cienia mamy :
dla R2 – 2(2-1) = 2

dla R3 – 22 = 4

...

dla Rn - 2(n-1) 

dla R4 widać byłby to jakiś obiekt z R3... czy to znaczy, że jesteśmy CIENIAMI tych ponad...?!

Punkt źródła światła S={s1,s2,s3,...,sn} i punkt S’ – rzut punktu S do przestrzeni Rn-1 , na której znajduje się kostka – S’={s1,s2,s3,...,sn=0} 

Wierzchołków kostki z Rn będzie:

w R2 – 4

w R3 – 8

...

w Rn – 2n

równania parametryczne prostych z 

Rn = { (a1,a2,...,an) : a1,a2,...,an ( R }  i punkt b=(b1,b2,...,bn) ( Rn i wektor 
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i dalej już analogicznie, obliczamy parametr dla danego układu i współrzędne spełniające równość (przecięcie). 

Komentarz:

Tu jest ciekawa rzecz jeśli chodzi o światło w potocznym tego słowa znaczeniu. Gdyby nasze Słonko było w R4 a czwarty wymiar kolejnym analogicznym do poprzednich 3-ch to prawdopodobnie nie mielibyśmy nigdy dnia w naszym R3... ba nie moglibyśmy się przed nim „ukryć”... coś mi to przypomina.. hm

Program:

Jako, że komputer wymyślono aby pomagał przygotowałem program w pascalu który rysuje w zdefiniowanej przez wektory bazy przestrzeni R4 

· zadany ośmiościan 

· punkt – źródło światła

i oblicza dla R4 wierzchołki „cienia” rzucanego na R3 .

Klawiszologia:

x – wyjście z programu
strzałki --> i <-- obrót względem osi Z 

ustalanie pozycji źródła światła:

9, 6 oś Z;  8, 5 – oś Y ; 7, 4 – oś X, +, - –  oś T (czwarty wymiar)
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16-12-2005

_1196268207.unknown

_1196268617.unknown

_1196269803.unknown

_1196269959.unknown

_1196270931.unknown

_1196270431.unknown

_1196269939.unknown

_1196268625.unknown

_1196268558.unknown

_1196268570.unknown

_1196268010.unknown

_1196267924.unknown

